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W i a d o m o ś c i  K r a j ó w * .

Zpod  K arsa  , d. 20 czerw ca»
” U D 0 M 0 Ś Ć  O DZIAŁAJĄCYM K o r f u SIE K a URA ZKIM .

(* R u sk ieg o  In w a l id a ) .
. Po przeyściu za granicę d» i 4 b. m.> Główny 
Korpus działający pod naczelnictwem Dowódzcy 
K o r p u su  Jenerała piechoty, Hrabiego JPaskiewi- 
cza-JSrywaTiskiegOi posuwał się z Humrow, w pro
stym kierunku do twierdzy Karsu , przez wioski 
Dih ais, Pslde.awan i Meszków. Cała ta kraina, 
Zamieszkana przez Ormian , wystawiała teraz zu
pełno spustoszenie: gdyż rząd turecki prze
niósł wszy&tkith mieszkańców na tnieysca odległe.

Pod wioską Meszków, d. i ? ,  pierwszy raz 
postrzeżony został nieprzyjaciel. Jazda jego w wiel- 
kiey liczbie wyjechała z twierdzy na wiorst i6j 
lecz po nadeyściu posiłku była odparta. Śmiałość 
tey jazdy, która się odważyła dowielkiśy odległo
ści oddalić się z twierdzy, a przy tem dostarczone 
przez wyszłych na zwiady wiadomości, przeko
nywały, ze załoga Karsu bardzo jest liczna i z po
rządnych woysk się składa. Liczba jazdy z Deli- 
Paszów, Nefranow, Kurszińcope i Karapapachcow 
'vynosi 'do pięciu tysięcy: piechota zaś mieści w 
•obie wszystkich mieszkańców, zdatnych do broni, 
a których liczba, wespół z przybyłymi Łazami, mo
lo także dochodzić 5 tysięcy ludzi.

Od wioski Meszków a , minąwszy wielki go
ściniec Hurrtryński.^ P. Dnwódzca Korpusu przed
sięwziął skrzydłowem poruszeniem obeyść tw ier
dzę, i rozłożywszy- obóz na Arzrumskim gościńcu, 
przeciąć kommunikaoyą między Karsem a Arzru- 
mem, i ióm samem pozbawić pierwszą twierdzę 
spodziewanego posiłku od Seraskiera, który, jak 
twierdzono, szedł * korpusem aotysiącznym do K a r 
su. Wspomniane poruszenie skrzydłowe, dopeł
nione w porządku na widoku z twierdzy, nie do
świadczyło przeszkody od nieprzyjaciela. T ranspor
ts i obozy, podzielone podług brygad piechoty , 
szły we cztery rzędy, zasłaniane piechotą i artyl- 
leryą ; jazda zaymowała pole obrócone do tw ier
dzy. Niedaleko od wsi Azakewa , gdzie był na
znaczony nocleg, nieprzyjaciel, spotkany przez K o
zaków przodowych, został wyparowany z wąwozu, 
•trąciwszy kilku w poległych i zabranych w niewolę,

D. 19 czerwca ze wsi Azakewa, wyprawiw
szy tabor pod zasłoną do nowo przeznaczonego o- 
hozu, przecinającego drogę Arzrumską, a lezącego 
*tad rzeczką Kars, P. Dowódzca Korpusu z większą 
Częścią woysk wyszedł prosto ku twierdzy K a r 
su) w zamiarze zrobienia wzmocnioney rekogni- 
«yi. Zaledwie woyska w bojowym szyku ukaza
ny się na ostatnich górzystościach, pochylonych ku 
twierdzy, gdy wnet liczna jazda z niey się wysy
pała i pędem uderzyła na przodowe półki kozac
kie. W idząc możność stoczenia bitwy w polu,P.Do- 
^ódzca Korpusu postanowił odprowadzić nieprzy
jaciela, jak można naydaley od twierdzy, i dla te
go rozkazał Kozakom stopniami opuszczać front 
Pozycyi, zmierzając ku prawemu skrzydłu. Zaufa- 
*y w skutku nieprzyjaciel puścił się za Kozaka- 

i w  tey chwili wysłany został od P. Dowodź
my Korpusu, pełniący oho wiązek Naczelnika Szta- 
"»» P. Jenerał-M sjor Baron Osten-Sacken, z po
łożonym półkiem Ułanów, z Kozakami liniowy

mi, milicyą 'Tatarską i z dwoma działami konna- 
liniowcy artylleryi kozackiey, aby odciął nieprzy
jaciela, od twierdzy, Porządek i szybkość tego at* 
taku, uskutecznionego przeciwko skrzydłu nieprzy
jaciela pod ogniem z twierdzy, stłumiły go i stra
szną zadały porażkę. Tymczasem Bmy batalion 
pijonjerów ze 4 działami kozackiey artylleryi l in i-  
jowey , pod dowództwem Półkownika JJurcowa , 
posłany był dla wzmocnienia attaku jazdy; wziąw
szy się na lewo bliżey twierdzy i szybkim krokiem 
opanowawszy wzgórze, 0200 sążni od niey leżące; 
oddział ten ogniem zręczney broni i bateryi ścigał u- 
ciekającego do miasta nieprzyjaciela, Przez takis 
poruszenie zadana mu była znaczna strata: cała 
pole usłane było jego trupami, a do 20 waleczniey- 
szych jeźdźców, w liczbie których k ilku urzędni
ków, schwytano w niewolę; ou nich dowiedziano 
się, że nieprzyjaciel postradał do 100 ludzi w za
bitych, a do 200 w ranionych, W  czasie tego a t
taku, Dońskie półki kozackie, na lew em  naszem 
skrzydle, pod wodzą Jenerał-majora Zawodowskie-  
go, wespół ze szlachtą gruzyyską na prawem, pod 
dowództwem Jenerał-majora Leonowa  i Półkowni
ka Siergie/ewa, uderzyli na będące przeciwko nich 
tłumy, i takie wegnali ich do twierdzy. Półkiem  
linijowym i szlachtą gruzińską dowodził Półkow- 
nik Kiąźe JBekowicz-GzerkaskL

W  tey sprawie woyska Rossyyskie okazały 
Wzorowe męztwo. Pomimo śmiałości jazdy nie- 
przyjacielskiey, która poszła na pięści, nasza ja
zda nieregularna, bynaymniey nie ustąpiła jey w  
tym rodzaju walki. Piechota zaś, do klórey hate- 
rye twierdzy bezustannie sypały kulami, niewzru
szenie zaymowała wyznaczone jey mieysca do go
dziny 4 tey z południa, póki północno-wschodnia 
strona twierdzy nie była zupełnie obeyrzaną; wte
dy iuż ruszyły się woyska lewćm skrzydłem dó 
obozu. Strata nasza w tym dniu jest: 12 zabitych 
i 42 rauionych, a w liczbie tych ostatnich 3 ofi
cerów.

Na lewym brzegu rzeczki K a r s , rozkazano 
było jednemu batalionowi 4ogo półku strzelców, 
z dwiema górnemi haubicami, zająć wysoką góręa 
i założyć na niey redutę dla zabezpieczenia obozu. 
Nad wieczór, przejechawszy na drugą stronę rzecz
ki, P. Dowódzca Korpusu dokończył obeyrzenia 
twierdzy. Siła jey bardzo znakomita, a naybar- 
dziey dla mieyscowego położenia. Grube m ury  
we trZy rzędy, z wieżami, budowanerai nakształt 
bastyonów, opasują miasto, tudzież część przedmie
ścia, i są pod obroną cytadelli, leżącey na wyso- 
kiey skale i jedney nfortyfikowaney górze, zwa- 
ney Karadagiem. Liczna artyllerya, jak słychać 
do 100 dział, oczyszcza pole wystrzałami na wszy
stkie strony; grunt nadzwyczay kamienisty prze
szkadza robotom , a główna siła miasta zasadza aif 
na liczney załodze.

T yflis  d. 28 czerwca:
(z  R u sk iego  Inw alida.)

Pośpieszamy z doniesieniem, W tey chwili Q- 
debraney wiadomości, o zdobyciu twierdzy K ara 
szturmem. i2ho ludzi dostało się w niewolę pod
czas szturmu; cytadella z 5ooo ludzi poźniey się 
poddała. W  liczbie jeńców zriayduje się dwu-tul- 
ny M ahm el-Em in  Basza, dow ódca jazdy TV*li*



A g a ,  i wie lu  innych urzędników.  W  poległych i 
ran ionyc h  postradali T u r c y  do 2000 ludzi. W  
twierdzy i na bateryach nieprzyjacielskich zabra
no dział  i możdżerzy i 5 i, i zdobyto 33 chorągwie;  
dostała się tez znaczna ilość zapasów ar ty l le ryy-  
skich , mnóztwo różnego rodzaju b r o n i ,  i wielki  
magazyn ze zbożem.

Z naszey s trony poległo: Ober-oficer 1 i niż
szych rang 3 3 ; ranieni: 1 Sztabs-oficer,  i  Ober-  
oficer, i 216 z rang niższych.

Szczegóły o tym szturmie będą umieszczone 
w  nas tępującym Wrze gazety Tyfl iskiey.

K r ó l e  w s t  i v  ri P o l s k i e .  
W a r s z a w a  dn ia  5o lipca.

(z K uryera  W arszaw.kiego.)
Lis ty  kupieckie donoszą, że w A n g lii,  z po

wodu  us tawiczney zrniauy powiet rza i deszczów, 
nie spodziewają się żniw pomyślnych,  i z tey  p rz y 
czyny podniosła się nieco cena pszen icy , a inne 
zboża zaczęto bardziey skupować,  niż było od ki l 
k u  miesięcy.

Za roo zł. Lis tów Zastawnych żądają zł. 87 
i pół, dają zł 86 gr. 22 i pół. — Za dukata holen. 
nowego żądają zł. 20 gr. 10, dają zł. 20 gr.  7. — 
Za assy gnaty rossyysk ie , 100 r u b l i ,  dają zł. 174 
er .  15.

— D n ia  3 i —
W  Kościele tuteyszym 0 0 . K a p u c y n ó w , w 

Kap l i ey  pierwszey z p ra wey  strooy od W ie lk i e 
go Ołtarza,  już czynią się przygotowania do posta
wienia w niey pomnika Janowi  I I I ,  K ró lo w i  Po l 
skiemu, z woli  N. P a n a  wznieść się mającego.

B  A W A R Y A.
M o n a ch iu m  dn ia  8 lipca.

(Journal de St.  Pe tersbourg .)
K r ó l  Jmć,  tknięty niedolą, jakiey dosyć czę

sto doświadczają niektórzy z jego poddanych, nie- 
mający gdzie pożyczać kapi tałów potrzebnych,  gdyż' 
nie są w stanie dania dostateczney hypoteki;  a o- 
raz, chcąc uśw ietnić rocznicę narodzin Królowey,  
\v sposób odpowiedni  jey uczuciom ludzkości i 
dobroczynności,  postanowił ufuudować i opatrzyć 
ze swey szkatuły kassę zasiłku, vv każdym z 8 cy r
k u łów  Króles twa.  Na każdy cyr ku ł  przeznaczo
ne jest 10,000 flor.,  które będą w ypłacone w prze
ciągu 10 miesięcy; po 1000 flor. co miesiąc. Celem 
tego ustanowieuia jest robienie pożyczki dla wie
śniaków i rzemieślników, z pomiernytn procentem,  
dozwalając im dosyć długich terittfnów do wypła
ty,  w rasie: ut ra ty  dobytku,  niedostatku zboża na 
zasiew, pot rzeby reparacyi  około sw ych budowli,  
albo t e z , k iedy pożar zniszczy narzędzia,  do ich  
professyi służące.

N i e m c y -  
F r a n k fu r t  dnia 10 lipca .

(Joarnal de S t .  Pe tersbourg.)
Podług doniesień z Paryża , rząd francuzki  

postanowił Grekom pożyczyć 5 milionów f r . , z 
k tó rych  wypłacone będą 5oo,ooo f r . ; reszta po
życzki będzie im miesięcznie wypłacaną.  Przypi
sują podobny czyn wspaniałości innemu,  wielkiemu 
Mocars twu.  Zasiłki  te prędko dozwolą prezyden
towi  Hrabiemu C apodistrias, jąć się nayskutecz- 
nieyszych środków, do wygnania nieprzyjaciela z 
Grecyi ,  i przywrócenia  porządku w tym bezrząd- 
nyui  kraju.

F  R A N C Y A.
F a r y  i  dnia  16 lipca.

(t Gaze ty  WarsZawskiey).
Jenera ł -Porucznik  Hrabia  JPajol podał  do 

jednego z tuteyszych Dzienników ar tykuł ,  w k tó 
r y m  wystawia zaniedbany stan twierdz naszych w 
dawnieyszey Lotaryngi i.  Twierdza  M e tz , która 
powinnaby mieć 192 dział większego kal ibru i 70 
polowycl i ,  ma tylko 64 pierwszych, a 33 drugich 
a z tych ostatnich, tylko 12 jest zdatnych do uży
cia. Dla braku dział muszą ar tyllerzyści należeć 
do ćwiczeń innych gatunków broni.  Twierdza 
V e r d u n  is.a  zamiast  123, tylko 3o; L o n g ch a m p  nie

więcey nad 28; B itsch  36; Thionville  37; T on i 5 
dział,  a w M a r s a l  niema ani jednego działa.

W  ciągu pierwszych 6 m. r.  b. zawinęło do 
por tów Francuzkich 65o okrę tów zń n n y ch ,  a za
tem i 5 okrętów więcey niż w takimże przeciągu 
czasu roku zeszłego; wypłynęło  zaś 471 okrę tów 
F ra ncuzk ich  do portów zaeuropeyskich , a zatem 
więcey,  niż w takim przeciągu czasu roku  ze
szłego.

D zienn ik  R o zp ra w  umieścił  następujący list 
z R io -Ja n e iro  pod d. i 5 maja: „Cesarz Brezyl iy-
ski o t rzymał  d. 12 maja listy urzędowe,  donoszące, 
iż bra t  jego rozpuścił  Izby  i zwołał  Stany Lameg-  
skie,  które mają mu dopomódz do uskutecznienia 
zamiaru jego, wzięcia korony Portugalskiey .  Lis ty  
te wzbudziły powszechne ni eukon ten tow an ie , i 
Brezyl iyczykowje gotowi są wspierać udzielnie 
wszystkie kroki ,  jakie Cesarz uzna potfzebnemi  dla 
zapewnienia K orony Portugalskiey córce swojey. 
W  dniach i 4 i io maja odprawił  Cesarz radę  ga 
binetową,  a na statku pocztowym, płynącym Ao L u n -  

' d yn u , posłano upoważnienie Hrabiemu T ta h a ya n a , 
aby u dworów Eurppeyskich  przedsięwzią ł  wszel
kie środki,  jakie urn się przyzwyiterni zdawać bę
dą dla ut rzymania praw  D on P ed ra  do korony 
Portugalskiey.  Powszechnie mniemają,  iż nowe in- 
s l rukcye,  przesyłające się H r a b i e m u I ta b a y a n a ,  po
par te  będą siłami lądowemi i morskiemi ,  k tóre  
Cesarz wyśle do uyścia T a g u  iD u e r o . ,y

— D n ia  18 —
Xiężna B e r r y ,  wyjechawszy d. i 5 b. m. z* 

R o ch e fo rt , i przenocowawszy w B l o y e , p r z y b y 
ła nazajutrz wśród radosnych okrzyków tnieszlsań- 
cć w  do B o rd ea u x . W  R o c h /fo r t  spuszczono w 
jey obecności d. 12 b. tn. z warsztatu f regatę  60- 
działową D r y a d ę , k tóra  odtąd nazywać się bę
dzie K aro lina .

Z ia je  się, iż wyprawa,  uzbrajana w  p o łu d 
niowych naszych p row incyach ,  została zupełnie 
zaniechaną.  Minierowie,  którzy się udali  do T a 
lonu, celem należenia do wspommoney wyp ra w y ,  
mają wrócić  do M o n tp ellier , gdzie także spodzie- 
wają się przybycia  i6go pułku linijowego.

O d e b r a n o  tu przez telegraf wiadomość, iż P o 
słowie F r a n c u z k i ,  Prusk i  i Nider landzki ,  p r z y b y 
li dnia 15 b. m. na f iegacie W e s ta lk a  z Ł ito o n y  
do B o rd ea u x .

—  D n ia  tg  —
Onegday wieczorem Kanclerz i Sekre ta rz  Iz 

by P a r ó w ,  wprowadzani zostali do K r ó la  Jrnci  
w  S t. C loud , i podali Monarsze przy ję ty  w tey- 
że Izbie dnia i 4 b. ni. projekt  do prawa,  wzg lę
dem d ru k u  pism peryodycznych.

Dnia i 5 b. m. spuszczono z wa rsz ta tu  w 
T ulonie  nową fregatę D idonę.

Dnia 27 z. m. zawinęło do K a d y x u  Ol stat
ków  przewozowych,  pod zasłoną okrę tu l inijowe
go , 3 fregat  i bryga wojennego,  dla zabrania
ztamtąd osady Frsi icpzkiey do T ulonu. Słychać,  
iż tameczni mieszkańcy żałują oddalenia się woy- 
ska Francuzkiego.

Sta tek p a r o w y ,  na k tóry  wsiadł Margrab ia  
P a lm e lla  z innymi dowódcami  woyska powstań
ców Por tugalskich  , celon, wrócenia d o  A n g l i i ,  
musiał  dla przeciwnych wiat rów zawinąć do po r
tu K o ru n n y . W ł a d z o  Hiszpańskie nie czyniły 
naymnieyszey przeszkody czasowemu pobytowi  
rzeczonych osób, i wypłynieniu  ich  do Angli i  
na tymże statku.  ,

Trzys ta  żołnierzy z woyska powstańców 
Por tugalskich  schroniło się do prowincyi  Il iszpań- 
skiey Galicyi,  gdzie ich władze mieyscowe przy-  
ięły , lecz na granicy zostali rozbrojeni.^

G azeta  F r a n c f i  donosi , iż Hrabia  de la  
F e rro n u y s , Minister  spraw zagranicznych,»dJa po
ra towania zdrowia wyjedzie za ki lka dni  do wod, 
a Pan i la y n e v a l  na mieyscru jego obeymie tymcaa- 
sowie s ter  wydziału sp ra w zagranicznych, »

W e d łu g  l i s t u  pisanego z T a n g e ru  ,  ̂ d .  22  
czerwca , Cesarz M a r o k a ń - k i , podczas krótkiego 
swego w mieyscu tern pobytu ,  kajssł sobie p rz ed 
s t a w i ć  K o n s u l ó w  zagranicznych. Siedział na ko
niu , w dziedzińcu swego mieszkania,  pod słoń-



• o g o n e m ;  przemówi ł  kilka s łów pochlebnych  
10 K°n*ulów,  i pomiędzy jedną a drugą audyen-  

^ ‘Ika razy przejechał się po podwórzu.  Cała 
cereoionija ledwo pół godziny trwała. Ty lko  Kon-  
sot Zjednoczonych Stanów większey  doznał dla sie- 

łe uwagi.  Zdaje się, iż Konsul  JMeapolitański nie 
został uznany , ponieważ roczny haracz, d w a  mi
elony piastrów,  z N eapo lu  nie został nadesłanym,  
eszeze pięć miesięcy wolno tam rzeczon emuKon -  

sulo\vi pozostać.

A n g l i a .
L o n d y n  d n ia  i 5 tip c a .

(i Gazety Warsiawelriey).
Lord D u n g/as  wydał  d. 12 h. m, uwiado-  

nnenie! Król  Jmć rozkazał posłać niezwłocznie  
®ta<ek przewozowy do O porto , dla zabrania A ng l i -  

0vy, którzyby z własnością swoją chc ie l i  ztarntąd 
tocić do oyczyzny.

VVoysko D un M ig u e la , które bez roz lewu  rn.1 ^eszło do O p o rto , wynosiło 10,000 ludzi , i 
,,fl 0 00 dział. Zabito tylko  dwóch mieszkańców  

awame niestosownych okrzyków,  Raniono  
,a Ze dwócli  Angl ików.  D w a y  członkowie Junty  
y^Czasowey przybyli  do L o n d yn u .

Jedna z Gazet tuteyszych donosi, iż d. 11 b. 
*>»• odprawiło się zgromadzenie,  celem utworzenia  
towarzystwa, mającego tamować postępy spr awy  
Katol ików Irlandzkich.  Przewodniczył  Margrabia  
yn a n d o s , a między innymi  obecni  byli: Xiążęla  
cum berland, N ew ca stle  i G ordon , Lordowie L o n g - 

Jvrd, Ja rrth a m  i H o t/m m , oraz ki lku innych.  Je-  
uomyślnie postanowiono utworzyć  towarzystwo^ 

t*ud nazwiskiem klubu Protestanckiego.
—  D n ia  16 —

Przyby ł  tu off icer z L iz b o n y ,  i przywióz ł  
1 sty urzędowe do wydziału spraw zagranicznych.  

Dowiadujemy się, iz na wezwanie Kapitana S a r -  
t orius , dowodzącego na brygu Angie lskim P ir a -  
tfius, stojącym przy uyściu T agu , paczelny Inten
dent pol icyi  w L izb o n ie  wydał  dnia 11 b. in. o- 
deewę , w  którey zapewnia opiekę istnącego rzą
du Portugalskiego dla osób i własności  wszystkich  
Angl ików i cudzoziemców.

Jenerałowie powstańców w  O porto  wyrzu-  
c *!i gnuśność woysku swojemu; woysko zaś tw ie r 
dzi przeciwnie,  iż Jenerałowie  bez potrzeby za
niechali  sprawy D on  P e d r a .  S ł y c h a ć ,  iż w oy-  
pko pow»tańców, cofając się ku północy ,  wy no-  
•ik*° ies*cze 65oo ludzi, i wzięło r. sobą kassę woy-

T e r c e ir a ,  jedna z wysp A z o r s k ic h ,  gdzie  
dnia i 5 czerwca J ton M ig u e l , zastał ogłoszony  
K r ó l e m ,  oświadczyła się znowu dnia 2 ig o  tegoż  
ftiiesiąca za sprawą D on P e d r a  , przyczetn 4 lu
dzi zginęło. Jeueralnego Kapitana tamecznego a- 
łesztowano.

Tute jsza  Gazeta G lobe  zawiera następujące 
®ZCzegóły ostatnich zdarzeń w O porto . — „ J u n 
ta ostatni rs* zgromadziła się w  dniu 3 l ipca o 
^giey godzinie zrana, i sprawę konstytucyi uzna* 
a za będącą w tak z łym stanie ,  iż wszystkim  

®wym członkom pozwoli ła siebie samych tylko  
ła tować.  jSsezeinicy w większey  części  udali się 

północ.  Przednia straż Miguel is tów weszła do 
Dp o r to  o godzinie 9 zrana, dnia 5 b. m. Resz
la woyska przybyłą  dopiero nazajutrz. Liczą go 

10.000 ludzi, ze 3o działami. W ieś ć ,  jakoby 
Powstańcy cofnęli  się w  porządku wojennym, jest 
®e**asadną: b o ,  przeciwnie,  są zupełnie rozpro-  
SZfini. W  ostatniey pot yczce ,  zaledwo potrafili  
zebrać igoo ludzi O p o rto  jest jak uayspokoyniey-  
Sze, • cała ludność zdaje się sprzyjać samowłsdz-  
ttvU Monarchy.  Konstytucyoniśc i  wyszl i  co do 
^?°gi. Hrabia P a r n e l la ,  Jenerałowie S a ld a n h a , 
^tubbs, V it la f lo r  i T a ip a , wsiedl i  na statek pa- 
f°Wy B e lfa s t .  Cioszemy się , że nayznakomitsi  
. upcy Angie l scy  w O porto  prowadzą wciąż swo-  
lB interessa z zupełną i ca łkowitą ufnością,  tak 
?° do majątków,  jakoleż i co do swojey własno-  
fi,c b M ó w ie m y  o k u p c a c h ,  którzy nie należeli  

0 rozruchów obecnych.  ”
Jenerał P oioas  > dowódzca Miguelistów w

O parto , rozkazał uwiadomić wszystkich Ang l ik ów  
tara mieszkających: iż gdyby chciel i  pozostać w Por
tugalii, mogą bydź pewni  bezpieczeństwa, i s w o 
ich osób, i majątków.

Odebra ne tu listy z P a r y ż a  donoszą, iż spra
wujący interessa Brezyl iyyskie oświadczył  tame
cznemu Ministeryum, że nie uzna blokady O p o r
to , jako nakazaney przez władzę nieuzrianą od Mo
carstw Europeyskich  i przec iwney prawu naro
dów.

Zdaje się, iż Birmani nie chcą dopełnić ki l 
ku warunków traktatu zawartego w Jan d a b u . 
K u p c y  Angielscy,  oraz właściciele i kapitanowie  
okrętów w R an gu h n , podali przełożenie tameczne
mu Rezydentowi  Angie lskiemu,  i powszechnem  
jest mniemaniem, że D w ó r  A w y  w e zw an y  będzi«  
jak naymocniey  do uskutecznienia traktatu.

—  D n i a  i g  —

Gazeta G oniec  zaprzecza wiadomości ,  umiesz-  
czoney w Gazecie M o rn in g  C h ro n ic ie , jakoby 6 
pół ków  udać się miało d o lr la nd y i .

Jest obawa o statek parowy B e lfa s t,  k tórego  
przybycia z Portugali i  spodziewają się od dni k i l 
ku, a na którym Margrabia P a lm e lla  i inni Por-  
tugalczykowie wracają do Angli i .  S łychać ,  i i  
wspomniony statek zawinął  do jednego z portów  
p r o w i n c y i  Hiszpańskiey Galicyi .

Powodż zrządziła wiele  szkody w  nie kt óryc h  
okolicach Angli i .

—  D n ia  18 —
Deputowani  nayznakomitszych właśc ic ie l i  fa 

bryk wyr obó w wełnianych i bawełnianych,  oras  
p iw o w a r ó w ,  dystyl lstorów i t. d. z D u blin a  i B e l 
fa s t ,  miel i  nie dawno posłuchanie u Xiążęcia W e l 
lin g ton a . Prosil i  o zniesienie wysokiey  opłaty w  
Ir landyi  od węgl i ,  które bez ladney opłaty w pr o
wadzają się do M a n c h e s te r , L e e d s  i G lasgow a . 
Skarżyl i  się także na zbyteczną konkurrencyą to
waró w z trzech miast wyż ey  wymienion ych.  O-  
ś w i a d c z y l i , iż w skutek tego, 1-aczka węgli ,  k tó 
ra w trzech w 3pomniooych miastach płac i  się p ięć  
szyl ingów (10 zł. poi.), kosztuje w D u blin ie  i B e l
fa s t  i 3 do i 4 szyl ingów (26 do 28 zł. poi.), oprócz  
opłaty do skarbu. X i ą ! ę  uczyni ł  Depu towanym  
nadzieję spełnienia ich życzeń. Namieuił  oraz, iż  
rząd zwróci ł  uwagę  swoję na handel w ę g l a m i , i  
przekonał  się o nadużyciach,  dążących do zbyte
cznego podniesienia ceny węgl i ,  zwłaszcza w L o n 
d yn ie .

Pan OPConnel p rzyb y ł  dnia 11 b. m. do  
D u b lin a  , gdzie mieszkańcy przyjęli go z wi e lką  
radością. Podróż jego podobna była do jazdy try-  
um fal ney;  nigdzie jednak nie zdarzyły  się roz
ruchy.

Trzy  okręty wojenne Angiel skie ,  dwa o 18, 
a jeden o 12 działach, nazwiskiem M corn , S aph o  i  
C o n te s t,  zatonęły w środku kwietnia  podczas fl
it ropney burzy,  między B e rm u d ą  i H alifaccem . 
Nie  uratowano żadnego człowieka.

H i s z p a n i a .
M a d r y t  d n ia  4 lip ca .
(s Gaze ty  W arizaw ak iny .)

Francuzi  zaczęli  już ustępować e K a d y x u . 
Niepodobną do prawdy jest pogłoska, iż c ięść  ta-  
meczney osady Francuzkiey będzie sprowadzoną  
do wysp Ba le ar ski ch ,  które Hiszpania ma odstą
pić Francyi.  Zastanawiając się nad ważnością ty c h  
wysp pod różnemi w z g lę d a m i , nie możnla po m y
ś l e ć , aby rząd Hiszpsński  odstępował  je za dług,  
który  i 5 mi l ionów plastrów nie wynos i.

— D n ia  6  —
Wczoraysza Gazeta tuteysza umieściła po

s tanowienie  Królewskie ,  wydane,  d. 5o z. m. w  
V ito r ia , względem budŁetu  Minis leryum w oyn y .  
Ogólne wydatki  na to Minis leryum wyno s ić  ma
ją 265,o54,34o realów.j a w stosunku do dawniey-  
szych,  oszczędzi się 102,951,o56 realów.

Rząd nasz mianował Jenerała Majora D e s -  
f l e u r s , urodzonego we  Francy i  i byłego Guber
natora w  C iu dad R odrigo , dowódcą w l ia d y x ie .

— D n ia  7  —
Duc h powstania zaczyna się zno wu okazy-

O



wae w  k i lku mieysoach górzystych Ką uloni i .  
W i d a ć  mata uzbrojone oddziały, lecz przyczyna 
nie jest wiadoma. Domyślają się jednak, iź to po
chodzi  z braku żywności i z riieukontentowania,  
jakie wzbudzają czynności Jenerała  E sp a n a ,

Pian o d m i a n y  uskutecznia się j u ż ,  co do U- 
rzędów poselskich naszych, przy Dworach zagra- 
nicznych.  Pan Z ea  Poseł w D r e ź n ie ,  ma bydź 
następcą Hrabiego H lcudia , Posła w L o n d y n ie ; 
H rab ia  O f alia , bawiący w L o n d y n ie , ot rzymał  
zlecenie udania się do P a ryŁ a . Pan VU lalda, Se
kre tarz  poselstwa w P a r y iu ,  ma pojechać do D r e 
zn a , a następcą jego rna bydź Pan P  elasco, urzę
dnik w biórze Ministeryum Stauu. Baron C astie l 
zos ti ł  mianowany członkiem Bady  orderów woy- 
skowych. Panowie P illen a  i C aria , zostający przy 
temże Ministeryum , wyjadą dnia i przyszłego 
miesiąca, pierwszy do Xięetwa JLukki, a drugi  do 
Szwecyi.  P an  G ardova  został odwołany z K o 
p en h a g i.

T  U R C T A.
S ta m b u ł d. 26 czerw ca .

(z Gazety W arszaw sk ie j) .
F ir m an ,  wzywający do broni  wszystkich M u 

zułmanów,  mających lat od 12 do 60,posłano w p r a w 
dzie wszystkim 'Baszom w prowincyach;  lecz nie 
ogłoszono go jeszcze w stolicy tuteyszey, gdzie rząd 
stara się taić p rawdziwy stan rzeczy , chociaż w  
kawiarniach  mówią z niejaką pewnością,  iz w cią
gu zaczętych teraz ś ^ i ą t  Kurban-Bairarau,  W i e l 
ki  Sułtan przypasze święty pałasz i wywiesi  cho
rągiew Proroka.  Częste posiedzenia Dy wanu czy
nią domysł,  iż rząd zaymuje się ważnemi rzecza
mi , i odebra ł  wiadomości, które skłonią go albo 
do proszenia o pokóy, albo do szukania ocalenia w si
le narodu, k iedy wojsko nie zdoła dać odporu,  i le
dwo wynosi 4o,ooo ludzi, a w jednem uiieyscu nie li
czy nawet  6000. Cóżkolwiek bowiem dotąd mówiono 
o stanie potęgi lądcwey Ture ck iey ,  to jednak pewna, 
iż H u sse in  Basza, Seraskier,  k tóry  aż do przybycia 
W .  W e z y r a  jest naczelnym wodzem wdyska, nie ma 
nawet  5ooo woyska gotowego do boju, przy sobie. 
Kap i t an  Aust ryacki  F ilippow icz  przy wiózł tu dnia 
lggo b. m. wiadomość,  iż Dwór  Aust ryacki  zacho
wa nayściśleyszą neutralność w teraźoieyszey woy* 
nie między ftossyą i Fortą,  co sprawi ło tak mo
cne wrażenie  na ijmyśle Minist rów Tureckich,  jak 
list Admirała de R ig n y ,  pisany z P oroś  do Posła 
Nider landzkiego,  z oświadczeniem, iż powrót  P o 
słów do S ta m b u łu  w tenczas tylko mógłby nastą- 
pić , gdyby wezwanie ich w tey mierze opiera ło  
się na przyjęciu pośrednictwa,  Z powodu wiado
mości odebranych z i ł  iednia, odprawiła  się na
rada  u Mułtego,  i W ie lk i  W ezy r ,  który nieco 
pi erw iey  naznaczył był  na dzieli 20 czerwca swóy 
wyjazd do woyska, bawi  jeszcze w stolicy, i co- 
dzień naradza się z Minist rami  i Ulemami o Stanie 
rzeczy. Kap i tan  Basza, k tóry ze znaczną eskadrą 
stał na kotwicy w kanale, przybył niespodziewa
nie przed 6 dniami  do stolicy, 1 miał przywieść za
t rważające doniesienia o pokazaniu się eskadry nie- 
przyjacielskiey przy brzegu Europeyski tn  Czar
nego morza. Natychmias t  wystano na Czarne mo
rze statek parowy,  kupiony niedawno przez rząd 
T ureck i ,  aby kilka okrę tów wojennych, które tam 
popłynęły ,  sprowadzi ł  na powrót  do kanału.  Za

jęto słę umacnianiem w aro wni  nadbrzeżnych) i
wczoray posłano lądem 60 dział do PVarny. Zda
je się, iż w tych p rz y k ry ch  okolicznościach P o r 
ta będzie zniewoloną usłuchać przyjacielskiey ra 
dy znaydujących się tu Posłów Europeyskich , i 
oddać się pod opiekę t rakta tu  z dnia 6 lipca. Sły- 
cha ć, iż Dragoman Por ty miał pow iedzieć t łuma
czowi pewnego poselstwa Europeyskiego , że jeśli 
Posłow ie F ranc uzk i  i Angielski w rócą na wezwa
nie Po r ty  , ta ostatnia skłoni się do wszystkiego^ 
Słowa te, wyrzeczone przez Dragomana T ure ck ie 
go, k tóry  jak wiadomo, ma wielki  w p ływ  do 
wszystkich interessów rządowych, uważają, za znak 
przyzwoleń ze s trony Por ty.

Nic bardziey nie oznacza cha rak te ru  Turków* 
jak zajęcie się obchodem święta Bai ramu z obojęt
nością na publiczne interessa. *Od dnia 23 b. m» 
nieprzyjął  Beis-Effendi żadnego przełożenia od 
Posłów zagranicznych,  i aż do końca wspomnionych 
świąt  chce  wstrzymać wszystkie czynności- Osta
tnia nota, podana od Posła Niderlandzkiego,  tyczą
ca się znowu powrotu  Posłów do S ta m b u łu , była 
pod d. 18 b. m, i ma przekonywać Por t ę ,  iż nie 
może się spodziewać pomyślnego skutku z propo- 
zycyy swoich i wezwań pusłanych do K o r fu ,  i 
mylne  czyni wnioski z rozmowy Admira ła  de R i
g n y  z H assem  Baszą* W s t r ę t  , jaki Beis-Effeń- 
di zwykł  okazywać zawsze, gdy iest mowa o rze
czach ściągających się do t rak ta tu  z d. 6 1 pca, za
dziwi ł szczególniey w dniu podania rzeczoney no
ty; odpowiedział,  i i  jeśliby W .  Sułtanowi  i sługom 
jego mogło przyyść na myśl , ie na pistna ułożo
ne według zasad przyjaźni,  do Posłów Angielskie
go i Francuzkiego,  nie będą mogli o t rzymać za
spokaja jącey odpowiedzi,  w tym razie postanowie
nia Mocars tw zostawiliby czasowi, Słowa te Mi
nistra Oltomańskiego,  przechodziły jak b łyskawi
ca z ust do ust , odjęły całą wiarę  rozchodzące? 
się powszechnie pogłosce, iz dway Posłowie przy
byli do S y r a  , i niezwłocznie pokażą się w stoli
cy z żądaniem wprawdzie  przyjęcia t rak ta tu  z d< 
6 lipca, i w zamiarze porozumienia się z Portą,  po
nowiły oraz przekonanie,  iż Porta nie zna jeszcze 
krytycznego swego stanu, i lubo pozbawiona wszel- 
kiey  cudzey pomocy ,  stawi się jednak w prieci*  
wności z Angl ią i Fraucyą,  i myśli prowadzić 
woynę.

Wiadomości  z Grecyi  o ofiarowatiey Grekoffl 
amnestyi ,  nie sąlpocieszające dla T urków .  Biskupi '  
Greccy,  k tórym polecono zawieźć swoim jedno- 
wiercom wydane w tey mierze postano wienie, zo
stali pożegnani przez Hrab iego C apodistrias  
P oroś  temi słowy: W ró ćc ie  ta m  , 2kąd p rzy b y li- 
s'cie, i  oświadczcie PPysokiey P orcie , i i  naród  Gre* 
cki nie po trzebu ie  od n iey  Ładney ła ski, i  i e  zbyt 
drogo o ku p ił swoje oswobodzenie, aby się znowtł 
ch c ia ł pośw ięcać czczym  i n iestosow nym  do czastf 
obietnicom. Jakoż Biskupi oddalili się dnia 5 b< 
m. z P oroś  i wracają do tuteyszey stolicy. Hrabin 
C apodistrias  ot rzyma znaczne posiłki  pieniężnej 
Pó łkow nik  Francuzki  z głównego sztabu Sucheroó  
de S t. D enis, k tóry teraz piasiuje urząd jeneralne- 
go Konsula przy rządzie Greckim,  ma mieć zlece
nie, aby co miesiąc wypłac ał  za kwi tem 5oo oo0 
fr.  do kassy centra lney Greckiey.  Słychać,  ił 
wspomniony Pó łkownik  znayduje się teraz & 
S m yrn ie .

   1 . * • 1 " 11   1----

Pozwolono drukować. Z  polecenia JW . Litewskiego W ojennego Gubernatora.
A iuirzey B ucharsk i R zeczyw isty  R a d ca  S tanu  i  K a w a ler ,

W D ru ka rn i R odakcyi,



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N, go.
TWilno dnia  2 7  Lipca v s 1828 Rolni

O E  L  R  B  J l  £  H  I  E.
2 H M l l E P A T O P C K A P O  BocnmiiamejiBHaro

A ° M a  M o c K O B C K i f i  O n e K y H C K i f t  C o B J m i B  c j i m b  o f i b -  
^ B j i a e n i Ł ,  n m o  b b  o h o m b  ó y A e n i B  u p o A a B a i i i i . C E :  c b  
B y K i i y o H H a r o  m o p r a  3 a j t o ; K . e n H o e  h  n p o c p o a e n H o e  
B e ^ B i i a t H M o e  i i M l i n i e  i l o M ' i i i p M i y i .  K a m e p u H B i  M o -  
A e c m o B o i i  C y p i m o B o S ,  11 K a a p b i  M o f l e c i n o B o i ł  K a -  
m h h c k o h  niiiHii P a e B C K o S : , c o c r a o a j p e e  M o r m i e B -  
c k o h  P y ó e p i i i n ,  K j i H M O B i i p i c a r o  l l o B t r n a ,  b ł  c e j r f e  
A n 1iC I!H l i  1 0 7 ,  A iH X a i i j I O B K 'f c  2 2 ,  H  OKOJIHIffe O i E O -  
r a x b  2 1 ,  h  m o r o  i 5 o  A y u i B  M y j R e c x a  n o j t a ;  K o m o -  
P o i w y  H M Ł n i i o  m o p r i i  H a j H a u a i o i n c R  6 i » i m b :  i i e p B b i f t
A. B n i o p t i i ł  1 0  h  l i ip e m iB .  i 5 u h c j i b  A e x a ó p a  b i I i c e -
B,a i<3u8 roA®; rioHejny atejiaro in ie K ynH in t 11 621a- 
JioBojiain-b rb h u ib c e  bb  OncKyncKiu CoB-tmt bb 
Ha3HaaeHHbie m o p r ii ,  bb i o m t  uacoRB no yiupaM B, 
t l 0A|iKcbiBamBCfl;Ke kb  m opraniB  eaie^eB no, iickjlio- 
'ia a  Hpa3^HHHHbie a h h - I ro a a  i 5 ^ h h , 1828 ro,ąa. 
— SK crie^H inopB  CmpaiiiHHKOBB.

rJiccne^Hiuopa ITomoirhiikb llomepanneBB.

3 R ada  O piekuńcza  M osk iew ska  C e s a r s k i e g o  Do
m u  w y ch o w an ia  n in ieyszem  ogłasza, iż w  n iey  b ę 
dzie się p rzed aw ać  p rz e z a u k cy ą  z publicznego ta rg u  
oddany  n a e w ik c y ą  i p rz e te rm in o w an y  n ie ru c h o m y  
m ają tek  o b y w ate lek  K a ta rz y n y  M odestow ey  S u ry -  
n o w e y  i K la ry  M odestow ey  K a m iń sk ie y ,  te ra z  R a 
jo w skiey, po łożony  w M o h ilew sk iey  g u b e rn i i ,  w 
K lim o w ic k im  pow iec ie  we wsi D niesin ie  107, M i-  
ohay łow ce  22 i oko licy  O /o h a c h  21, w ogóle 15o dusz 
p łe  i cnęzkiey; doczego naznaczono te rm in y  iszy  5 , 2gi 
Jo, i 3ci j.3 g ru d n ia  1828 ro k u ;  zatem życzący k u 
p ić  zechcą  p rzyhydź  do R a d y  Opiekuriczey na n a 
znaczone ta rg i  na godzinę to tą  zrana; zapisy w’ać się 
do zaś ta rgów  każdodziennie  oprócz d n i  św ią tecz 
nych .  D . 3 l ipca  1 8 2 8  r.

E x p e d y to r  S tra szn ikow .
Expedy to ra  Pomocnik  Pomerancew.

2 I I M I I E P A T O P C K A r O  BocnmnaniejiRHaro
Ąoiwa MocKOBCKiii OneK.yHCKiii CouB bib chm b oób - 
nE jineiiiB , Hfflo bb  ohom b Cy^eniB iip o g aB am b ca  cb  
ayKn;ioHHaro m o p ra  3a jio*enH oe 11 n p o c p o n e n H o e  
noABH.'KiiMoe H M taie 1 i om J.iii, 11 k a H r u a m in  M iix a S -  
J OBa . 'H a a  B oópiiK a, co c iiio a rp ee  M orm ieB C K oS T y -  

epn iH  KAHMOBiipKaro lloB B nia b b  g ep eaiiB  I I o -  
J ita p t 24 flyu tn  m ym ecK a nojia , K om opoM y hm BhIio 
m o p r ii  Ha3K anaionicii ó ł i i i i l :  nepB Łiti 4 , Bm opnifi 8 
H m p e rn iił 11 uycAB OKtriaópfl MliCfiąa 1828 ro g a ; 
n o  n em y  a te jta to m ie  K y u n .jn .i i  ÓJiaroBOAaniB KBHniB- 
c a  b b  OneKyHCKiji C obB ihb bb  łia3HancnHBie m o p -  
t h ,  b b  ło n u , nacoBB no yiupaM B, no/tniiCBiBambCH- 
2Ke k b  m opraM B  ea te^neB no  , iicKJiiouafl n p a 3/tiin - 
H ubie Ahh. I r o j i n  7 41m, i 828 roga .
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2 Rada Opiekuiicza C e s a r s k i e g o  Domu wy
chowania ninieyszem,ogłasza, iż w’ niey przedawać 
*ię będzie przez akcyą z publicznego targu oddany 
n aew ik cy ą  i prze terminowany nieruchomy majątek 
obywatela Ignacego Michała syna Bobr ika ,  poło
żony w Mohi lewskiey gubern i i  w Kl imowickim 
powiecie we wsi Pożary 24 dusz płci  męzkiey,  do
czego naznaczono te rm iny:  iszy 4 , 2gi 8 i 3ci u  -/  r - -
Października 1828 r; zatem życzący kupić zechcą —fz...z.1Br.nl a; dobicie t a r g ó w  —, — i — JJazdzif!rnika 
przyhydź do Rady Opiekuńczey na naznaczone targi  3 4 5 Lis topada
0 godzinie lo tey  zrana; zapisywać się zaś do targów 
haidodziennie* oprócz dni świątecznych.  Dnia 7 li
pca 1828 r. E x p ed y to r  Strasznikow.

E xp edytora  Pomocnik Pomerancew.

r o ^ o R B  i r o n u  e r o  h i i c a b  1 0 0  p. B c e r o  3 o o p .  4 0 6 / 1  
R o c m p e ó o B a H i n ;  ó i t a e m b i  n a  o i i r n e  B b i j ą a H B i  110a b  
N . J N .  2 4 2 7  n  1 9 4 9 ,  a  1 8 2 7  r o a a  r c n c a p n  2 5 r o  a B -  
B n p a  M a m n c c e i i B ,  n p e A c m a B a  b b  B a H K B  n p , i :  o ó b -  
B R n e H i i i  0 3 i i a u e i i u M C  Ó H A e n i Ł i ,  n p o c R j i a  B b i ^ a m i .  
c e n  K a n n m a j i B  c b  n p o p e n m a M H ;  n o  a a b  n o j i y n e n i n :  
A e n e r b  110 h b i h ®  H e n s a j i a c Ł .  i l o  c c a i y  U p a B j i c i i i e  Po-  
c y A a p c i n B e n n a r o  S a e R i n a r o  B a n K a  B b i 3 B i B a e n i B  n p e 3 B  
c i e  B K j i a A ń i i ą y  A l a m n c c e n B  , o  r b k B  e e  b b  E a i i K B  
ą j i h  l i O A y u e n i n  n o M n n y m B i x b  A e n e / ' b ,  h a h  b b  c a y -  
u a t  C M e p r n n  ,  H a c A t A n n x o B B  e a  ,  c b  u p e A c m a E j i e -  
H ie iv iB  3 a K O H i i a r o  C B i i A ' i . n i e j i b c n i B a ,  k b k b  o  c a i e p u m  
E R . i a A n n p b i ,  i n a K B  n  o  n p a j i l ;  n a c . i t , A C i u n a ,  B n y n i p i i  
P o c c i n  i K H B y m n x B ,  b b  m e n e i i i n  o a h o t o  r o A a ,  a b h U  
o h o h ,  b b  i n e n e H i i i  A B y x B  j t Ł b i b ,  m m a a  o m B  11 e p -  
B a r o  n p i m e u a m a H i H  c e r o  o Ó B / i B j i e H i n  b b  C. I l e m e p -  
C y p r c K H X b  m i n  M o c k o b c k h x b  B t A O M O C i n n x B ;  110 
H c m e n e H i n  a s e  n o . n a r a e M a r o  h b i h B  n a  B b i A a n y  0 3 H a -  
HeHnaro KannmaAa ABy x Ł roAnunaro cpoxa , o- 
H b i i i  H 3 B  o C p a i p e n i / i  B a H K a  ó y A e m B  i i c k . i i o ' i c u b .

McnpaBJiiiroipifi a o j i » h o c u i b  npaB tim e.ia  K a n -  
HęAAnpin 0 . KoóeKB.

3 Od Rządu Pożyczkowego Banku Pańs twa 
Ogłasza się , iż S. Pete rsburski  Obywatel  Adam  
Weyi l l er  wniósł  do Banku Pożyczkowego Pańs tw a 
dla obrócenia z procsntow w k a p i t a ł ,  należący 
Pannie  Helenie  Matissen 1820 l ipca 5 , rubl i  200 
i 1821 czerwca 2 rubl i  100, w ogóle 5oo rubl i  do 
jey zapotrzebowania ; bilety na nie wydane pod 
N. N. 2427 i ig4g, a 1827 roku  stycznia 25 P a n 
na Matissen, przedstawiając do Banku przy obja
wieniu pomienione bi lety,  prosiła wydadź jey k a 
pitał  z proceutami  , lecz dla odebrania pieniędzy 
dotąd nie przybyła.  Zatem Rząd Pożyczkowego 
Banku Państwa wzywa ninieyszem Pannę Mal is -  
sen, ażeby się jawiła do Banku dla odebrania po- 
ruienionych pieniędzy,  albo w przypadku śmier
ci, jey sukcessorow z przedstawieniem prawnego 
świadectwa,  tak o jey śmierci  jak i o prawie  i cli 
sukcessyi, wewnątrz  Rcssyi mieszkających,  %v c ią
gu jednego r o k u ,  a za g ra n icą ,  w ciągu dwóch  
l a t , licząc od pierwszego wydrukow an ia  lego o- 
głoszenia w S. Pet er sbur sk ich  albo Moskiewskich 
gazetach; po npłyn ieniu  zaś przeznaczonego teras 
na wydanie pomienionego kapi tału , dwuletniego 
terminu,  kapi ta ł  ten z obrótu Bank u będzie w y 
łączony.

Peł ni ący  obowiązek Zarządzającego Kance l -  
la ryą  F .  Robek.

5 Za  Rozkaz em  J E G O  C E S A R Z E W l -  
C Z O W S K I E Y  M O Ś C I  P o lo w a  P r o w i a n t s k a  
Kommissya  Oddzie lnego Li t ew sk ieg o  K o rp u s u ,  
obwieszcza ninieyszem,  iż na  d o s taw ę  p r o w i a n 
t u  d la  K o rp u s ó w ,  Oddz ie lnego L i t ew sk iego ,  i 
R e z e rw o w e g o ,  W o y s k  zos tających pod D o w ó d z 
t w e m  J E G O  C E SA R  Z E W l Ć Z O  W S K I E Y  M O 
ŚCI, tud zież  i I szey Huzarskiey  Dy wizy i od dn ia  
i s °  s tycznia 1829,  d n i a  1S0 s tycznia i 8 3 o 
ro ku ,  przeznaczone są nas tępne  l i cytacyyne t e r -  
mina : w Bia łymstoku  i M iń sk a  —, i® i 12

•27 23
A ’ 4~~r~ J -rw  W i l n i e  , G ro dn ie  i Żytomie rzu

dobicie t a rg ó w  ?j, i 2J>
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w  W a rs z a w i e

3 O m B  D p a B - i e n i u  1 'o c y A a p c m B e H n a r o  3 a e M -  
® a r o  E a i iK a  o Ó B a B J iK e m c a , h u to  C. n e m e p ó y p c K i f i  
M r .m a n H H B  A A a a iŁ  B e H A ^ e n B  B i ie c B  b b  P o c y A a p -  
n m B C H H B i S  B a e M H h i l i  K a i i K B  ą a h . o f j p n ip c n i i t  H 3B  
n p o ii,e H m o B B  K a iin m a j ia ,  i i ju n ia A - ic .B a m a io  a L e h ii;!;
E aen ii  M ujuhccchb  1820 iio aa  5ro  200 p. u  1821

24 a 5 . 26 Paźdz i e r n i ka  i i : • __ 1 — ,------   dobicie
5 0 7  Li s t opada  

P aźdz ie rn ika  rri. l a r g i  a g i to w a n eta rgów  - 9 — i ~  _  _
°  i o 7 11 12 L is to p a d a

będą:  w W a r s z a w i e  w P o lo w ey  P ro w ian t sk i e j
Kommissyi ,  w  Bia łyms toku w O b w o d o w y m  R zą 
dzie, a w  W i ln i e ,  Grodn ie ,  M ińsku  i Ż y to m ie 
rz u  w  tam ec zn ych  S k a r b o w y c h  Izbach.
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Na powyższe ter mina wzywa się życzą
cych targować się, aby przybyli z prawaemi 
kaucyami, na ten raz piątą część przeciwko po- 
dradowey summy wynoszącemu—Zadatki w y
dane niezwłocznie zostaną po zawarcia kon
t r a k tó w ,  także do pśątey części podradówey 
summy i za osobną kaucyą, z tym dodatkiem: 
ze jeśli pozwolą okoliczności, zadatkowa sum
ma zostanie wydaną i do trzeciey części. Pian 
i kondycve na mocy których będą agitowane 
targi i dostawy , są już przestane Skarbowym 
Izbom, i w nich publicznie ogłoszone będą • a 
wykazy o potrzebie ilości produktów, natych
miast tamże kommunikowane zostaną. Opróc* 
tego, tenże plan i koudycye rozesłane zostały 
do każdego Powiatowego Marszalka w zwyż 
wspomninnych Guberniy, gdzie każderrin mają
cemu cbęe wchodzie w targi, wolno je przey- 
rzeć. Nadto można każdego czasu przeyrzeó 
takowy Plan i kondycye, w  Warszawie w Po- 
lowey Prowiantskiey Kommissyi.

Oryginał podpisali:
Prezes Kommissyi 5®y klassy Skrebicki. 
Członek Kommissyi, klassy Bułatow icz- 
Członek Kommissyi, 7®y klassy Kaczkow ski. 
Sekretarz Kommissyi, 8®y klassy I lu ta k .

5 Kommissya ustanowiona w mieście W i l 
nie z rozkazu JEGO CESARSKIT1Y W YSOKO- 
SCI CESARZE W 1CZ A i W IE L K IE G O  XIIJCIA 
KONSTANTEGO IL IW Ł O W IC Z A ,  w celu 
polecouego jey wykrycia nadużyć Deputacyi 
Wywodowey Szlacheckiej Gubernii Lilewsko 
Wileńskiey, dopuszczonych w latach po rok 1821 
upłynionych, czyni stosownie do postanowienia 
swojego nastałego na dniu i 4 idącego lipca, na
stępujące ogłoszenie.

imo, Zawiadamia wszystkie familie mające 
wywody rodowitości Szlacheckiey w lalach 1818 
18 ig i 1820 nastało, w Deputacvi Szlacheckiey 
W y  wodowey Gubernii Litewsko Wileńskiey , 
że takowe wywody uznane są przez Zwierz
chność za obojętne czyli wątpliwe,  i powinny 
bydź przez Kommissyą niniejszą przeyfzarie i 
sprawdzone z dowodami na których srt oparte. 
Każdy więc należący do takowych fartiiliy, u 
którego znaydują się pomienione wywody, czy
li urzędowe z Deputacyi dekretów wywodo- 
wych extrakta , oraz dowody próbujące rodo- 
tyitość przez tez dekreta utwierdzoną i wyra
żone wonych,  zechce z tem‘ż dekretem i do
wodami weyść do Kommissyi ninieyszey, któ
ra  natychmiast te dekreta i dowody przeyrzy 
i zdecyduje. Inaczey takowe dekreta żadnego 
waloru mieć nie będą,  i uchylający się od u- 
skulecznienia ninieyszego wezwania Kommissyi, 
mogą uledz nieprzvjemuvm skutkom.

2flo; Gdy wiadomo Kommissyi, że wie
lo familij będących w pogłówuych czyli podu- 
sznych okładach lat 1790 i .18.11. ,  tak u róż
nych obywatel i , jako tez w mieszczaństwie i. 
t. d . , nie są zapisane w ostatnią teraźniejszą 
rewizyą do tychże okładow, i szczycą się ro- 
dowitością szlachecką jedynie na mocy exlra- 
ktow dekretów wywodowych,  k tó re ,  niewia
domo czy im służą: oraz gdy według Opinii 
Rady Państwa wyrażoney w okolnym Ukazie Se
natu Rządzącego, nastałym d. 29 maja roku i 8 i 4 , 
ludzie zapisani do podusznego okładu czyli klass

podatkujących,  płacących'osobiste pogłówHó’; 
nie mogą bydź wyłączane z tegoż okładu czy
li klassy, ani szczycić się dostoynośeią Szlachec
ką bez Naywyższego rozkazu o wypisaniu z ta5- 
kowego okładu czyli klassyj przeto Kommiśsyd 
uplasza Wszystkich obywateli 1 wszjskie tniey- 
seowe władze i Policje, aby o takowych ludziach 
raczyli Kommissyą zawiadamiać. , Ogłoszenie 16 
podpisane jest, roku 1 8 2 8  lipca 19.

Prezjdujący w Kommissyi Zastępca M ar
szałka Guberskiego Wileński Powiatowy Mar
szałek

Stanisław' J as ie ńs k i .

2 Od M i ń sk ie y  M » gi s tr at ur y  P o w s z e c h n e j  
Opieki  n m ie y sz e m  ogłasza się,  iż w  n ie y  przćda-  
je się,  ż publ i cznego  prżez at ikcya targu,  oddane  
na e w i k c y ą  i p rz e t erm in o w an e  m ur ow an e  d o m y  y 
p oł ożo ne  w m ie śc ie ,  Mi ńsk u ,  p i er ws zy  d w u p i ę t r o 
w y  na rogu u licy Szkolno-JNiemiżskiey pod hi. 75$ 
drugi  jednopiętrowym p o s t a w i o n j  i 3 i 6  r. na n o w o  
u tw o rz on e y  h l i cy  z W y s o k i e g o  ry n k u  na Zarn-  
k o w e y  na rogu,  na leżące dd M i ń s k ie g o  o b y w a t e 
la Jankiela H ir sz o w i cż a  G old b ergs ,  ocenione 11,bali 
rub.  asśygn.;  do czego naznaczono t er m in y  do tar-  

w  teraźn.  roku* w  mcii s ierpnia 21,  2'i i 27i 
Ż y c z ą c y  ku p ić  te d o m y  ze ch cą  p rz yb yd ź  do Ma-* 
g i s t / a t u r j  po mi e n i ón y c h  dni  w  czasm posiedzeń i 
w id z i e ć  w  ni'ey przedającyeh  kię d o m o w  inwentarz:  

D o ż y w o t n i  Cz łon ek  M ag is tr at ur y  i K a w a l e r  
Sańiuel  K b ś t r o w ic k i .

Sekretarz  Stu lg ińsk i .

2 Za Dek re te m  Ziem Ptu  S ł on i m.  Sąd E x -  
d yw iz o rs k i  do miasteczka Zdz ięc io ła  w  pcie S ł o 
n im s k im  leżącego na d. 18 juli i  z e b r a n j  usku tecz 
niając reg.-.ły De k re te m  Remis:  p iz e p i s so e ,  majątek  
odłożon ego  S z m u y ł y  M o w s ż o w ic z a  Rabinów iczń 
dom s u k i e n n y ,  m a s z y n y ,  warsz ta ty*  n a c z y n ia ,  
sprzęty,  sukna 3j  p os ta w ó w ,  z i n w e n t o w a ł ,  do na-  
slęprtey I ioytacy i  oceni ł ,  K o m p o r t a c y e  na dzień ń 
augusta do Kance lnr .  Ziem.  S lonim.  ż d w u t y g o d n i o 
w ą  p* rsy s tencyą  przeznaczył, '  i sądy d l a  ostateczney  
r o z p r a w y  di, 3 l augusta od łoży ł:  W  tenczas w sz e l -  
k i e y  własnośc i  ł tnb innwicza  d łużn ika ,  l i cy ta cy a |  
razem rekognićya  surom pretensorow nastąpi,  pod  
u pa d ki e m  p re t e ns j i  dla tyjch; k tórzy  by p re t en s \o W  
do I l ab in ow ic ża  nie przynieśl i .  1828 julii i g  dnia:  

I g n a c y  D o m e y k o  E x d y w i z o r .  
Izydo r  M ik u lsk i  E x d y w i z o r ;

Jan  S i dor ow icz  E i d y w i z o r .

2 Sąd TaxatOrskd  E x d y w i z o r s k i  na rozdział  
dóbr w guberni i  M o h i l e w s k i e y  Czausowskim pcie  
p o ło żo n y ch  do dziedz ictwa zesz łego Szlatskie.go So-  
wietn ika  H le b i ck ip g o  J ó ze fo wi cza  n a le ż ny c h ,  U -  
kazem Rządzącego Senatu w roku 1827 toż Sądti  
Głł :  Mcoh i l ew śk ie g o  2go Departamentu  w  maję
tności  Z y l i w i u  ustalony;  po dw u k r o in y m  już przez  
Ga ze ty  zaaw iz o w a m u  wszys tk ich  k r e d y lo r o w  i  
pretensdrow Jó ze f o w i c z o w sk ie h ;  k iedy w termin ie  
18 ominio ne go  mca )unii dla odbyc ia  aktów do ma
jętności  Ż y l iw ia  zjecbdł; i k ie d y  dla niezłużenid  
p e łn e g o  komp le tu  a bardziey dla n i ezu pe łu ey  a 
p ra w ie  zadney  gotowości  ze s t rony  rnassy, p r z y 
s tąpić  do ou ych  nie m ógł ,  przeto Sądy swoje  do 
dnia igo  mca jbra,  t erain.  idącego  roku od i t i czy-  
w ś z y . ż e  w tern ter mi n i e  n iezawodnie do maję tno
ści  Ży l iw ia  zjeździe i ze nie Zważając na n iczyją  
niestanność,  Akt a  in k w i z y c y i ,  k a l k u l a c j i  i w e r e -  
f i k s c y i  o d b y w a ć  będzie,  a po ó n y c h  do e c z e w i -  
stey pod a inmis$\fą na ri iestawąjących przys tąp i  za
p ew ni a .  D a t t  w Ż y l i  w iń  1828 roku mca julii lSd.'

Sędzia Ziem ptu  M o b .  Prez:  E x d y w .  i K a 
w a le r  F e l i x  Szpyrko .

Igna cy  Bohusz  P ods ęd ek  Z i em .  p tu  K o p y ś -  
k ie go  K o l l e s k i  Assesor  E x d y w i z o r .

Sądu Gl ł .  M o b i l o w s k i e g o  2go D e p a f .  i Jtó-  
dywizorski Regent Mateusz Mićńicki:



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO. N. go.

W ilno dnia 27 L ip ca  v. s. 1 8 2 8  roku.

O g ł o s z e n i e .

Dnia i j  kwietnia teraźnićyszego 1828 roku 
zaszczycona N a y w y ź s z e m  potwierdzeniem 
Ustawa Kompanii Rolniczey St. Petersbur- 
skiey •)) zaprowadzającej się przez pośrednictwo 
akcyy w tym celu,iżby nabyć sposobem kupna ma
jątek z włościanami i założyć w  nim wzorowe 
gospodarstwo płodozmienhe w  zwyczajach rus- 
kicli,połączone z chowem bydła, stad. owiec i t.d.

n a y j a ś n i e y s z y  c Ł s a r z  j e g o m o ś ć  
1 NAYJAŚn i EYSZA c e s a r z o w a  JEYMOŚG
MARYA FEDOROW NA uszczęśliwić raczyli 
Kompanią przyjęciem akcyy. “W iele  ż pierw
szych osób Państwa , idąc za tym wspaniałym 
przykładem swoich MOŃARCII()W> stali się u- 
częstnikami tego patryotyćżnego przedsięwzię
cia , z liczby których są: Preżyderit Rady Pań
stwa Hrabia W . P. K ocztibey ; Admirał A. S. 
‘S&yśzkow, W ielki Łowczy D. L. JSaryszkin  ; 
Drabia S. P. Jlumiancowi, Jenerał - Adjutant 
A. Ja. S u k in  ; Minister Oświecenia Xiaze K. 
A. L iw en  ; Rzeczywisty Radca Tayny M. M. 
Sperauaki-, Miliister spraw' wewhętrznych A. A. 
Z a k k e w sk i; Zarządzający Ministeryum Spra
wiedliwości Xiąże A. A. Dołhoruki-, Tayny Rad- 

P. W . M iatlew \ Tayna Iladczyni P. L z Hra
biów S o ł tykó w  M iatlew a  ; Jenerał-Adjutant 
N. J. iJernidow, Jenerał-Adjutant W . W .  L e -  
VPdszow; Jenerał-Porucznik Senator Obrjeskow; 
Jenerał-L 01 uczńik Senator H ładkow ^  Koniuszy 
Xiąze W . W . D pi hor uki; Marszałek Dworu K.
A. N a r y s z k in ;  Senator, Tayny, R adca MurCuv- 
faw  • Tayny Radca K. J: B ułhaków  ;  Tay- 
by Radca K. K. R ó d o fin ik in ;  i wielu innych. I- 
biiona tyćli, którzy się na akcye zapisali, wydru
kowane będą po rozebraniu wszystkich akcyy. 
Dotąd w'zięto już 5 4 1 akcyy.

Rząd Kompanii, będąć przekonany, że do-
V- ,  v , r. . .

pomagać dobroczynnym zamiarom MONARCHY 
* mieć uczestnictwo w  przedsięwzięciach , dek 
powszechnego dobra dążących, nigdy nie było ob- 
ccm dla serca Rośsyan, postanowił sobie za powin
ność j p rzez to ogłoszenie wezwać wszystkich, 
gorliwych o postępy i zakwitnienie krajowego 
gospodarstwa wieyskiegoi do uczestnictwa w za
k a z a n iu  powszechnie pożyteczney Kompanii 
J k e z  zapisanie się na akcye, i razem obok tego

(") W  N.  20 G. ize ty S a n k t - P e t e r s b u r a k i e y  S e n a c k i e y — W
K u r j e r z e  L i te w s k im  N. 69 z n a y d u je  s ię  t r e ść  U s ta w y  t e y
Kompanii (Ii).

postanowił obwieścić, dla powszechney wiado
mości, tak 0 Założycielach Kompanii, o Człon
kach Rządu, jako i o główniejszych artykułach 
tistawy i o postanowieniach Rządu Kompanii: na 
jakiey osnowie ńrozha zostać Akcyonistą Kom
panii.

A. Ż a ł o & y e i e l e .

1) Admirał Nikołay Sierriionówicz Mordwi- 
iiow, P rezy d en t; 2) Jenerał Kawałeryi Xiąże 
Dymitr Włodzimierzowdcz Golicyń, Prezydent; 
5) Hrabina Zofia Włodzimierzówna z Xiążąt Go- 
licyńów Sttogonowa, W iće-Prezydent; 4) Rze
czywisty Tayhy Radca ; Hrabia Grzegorz Ale- 
xandrowicz Strógonow, W ice-Prezydeht; 5) Je
nerał-Adjutant Alexander Dmitrjewicz Bałaszow, 
prezydujący na ten rok W ice-Prezydent; 6) Je
nerał Piechoty Hrabia Alexander Iwanowioz 
Tatyśzczew; 7) Tayny Radca Arkadyusz Iwano- 
wicz Nielidow ; 8) Radca Tayiiy Dymitr Sier- 
giejewicź Łańskoy, prezydujący ha ten rok W ice
prezydent; g) Jenerał-Adjutant Hrabia Ewgraf 
Fedotowicz Komarowski • xo) Jenerał-Adjutant 
Jakub Alexiejevvicz Potemkin; 1 x) Ober-Berg- 
Hauptman Ew graf Iljicz Mieczników , W ice 
prezydent; 12) Tayny Radca WincentyTwano- 
wicz Hołyński; i 5) Rzeczywisty KamerherW sze- 
włod Andrzejewicz Wsiewołożski , W ice -P re 
zydent; i 4) Kamerher Hrabia Alexander Gry- 
gorjewicz Kuszelew-Bezborodko; i 5) Jenerał- 
Major Nikolay Dmitrjewicz Durno woj 16) Rad
ca Stanu Paweł Pietrowież Swinjin, Dyrektor; 
17.) Radca Stanu ‘Bazyli Polikarpowicz Nikitin, 
Dy rektor; 18) Pułkownik Piotr Alexiejewicz 
Wareiieow, Dyrektor; ig) Głowna miasta St. P e 
tersburga , Radca Dworu, Nikołay Iwapowicz 
Kusow , Dyrektor i Podskarbi ; 20) Pólko-
wnik Dymitr Potapowicz Szelecliow, gospodarz 
wzorowego folwarku ; strażnik i wykonywacz 
spraw Kompanii.

B. A r ty k u ły  s  U stawy-

1 )  Cel Kompanii zawiera się w tern, ażeby, 
otrzymując dochód od kapitału przez nią uży
tego: naprzód , pokazać sposób bez straty zapro
wadzenia , w zwyczayney ruskiey majętności, 
płodozmiennego lub udoskonalonego rolnictwa 
w ruskich zwyczajach, to jest: bez obciążenia go
spodarza zbyteczńemi wydatkami na zaprowa
dzenie ridwego i beż odmiany dawnego stanu i



stosunków włościan do swojego pana; pow lore  
upowszechnić w  Rossyi to przewybomc curo- 
p*yskie gospodarstwo wieyskie (Ustawy § i).

s) K ompania składa się zRossyyskiey Szla
chty,Duchowieństwa i Kupców pierwszey klassy 
(Ustawy § 5).

5) Każda akcya składa się z a5o rubli as- 
sygnacyami Państwa. (Ustawy § 6).

4) Wypuszcza się dwa tysiące akcyy, na 
5 oo,ooo rub. , które złożą kapitał Kompanii na 
kupienie pod St. Petersburgiem majątku z w ło
ścianami, i t. d. (Ustawy § 7).

5) Za każdą akcyą z góry wnosi się poło
wiczna summa czyli 120 rubli. (Ustawy §8).

6) Druga połowa summy za każdą akcyą, 
to jest: 125 rub. zostaje się u samych akcyoni- 
stów do póżnieyszego zapotrzebowania , które 
nie może być inaczey uskutecznione , jak czę
ściami po 5o i 75 rubli, uważając podług w y- 
nikającey potrzeby pieniędzy na nowe środki 
Kompanii. (Ustawy § 9).

7) Akcye mogą być przekazane od jedney 
osoby drugiey. (Ustawy § 19).

8) Prawa głosowania przy wybieraniu W i-  
ce-Prezydentów i Dyrektorów Kompanii i w  
innych rzeczach, podawanych do rozwiązania 
Akcyonistom, używa ten, kto ma na własne imię 
4 akcye, a na W ice-Prezydenta może być w y
brany ten, kto ma na własne linie nie mniey, jak 
ao, na Dyrektora zaś 5 akcyy. Każdy Akcyo- 
nista może przysyłać do wzorowego majątku lu
dzi i włościan, dla nauczenia się utrzymywane
go tam płodozmiennego gospodarstwa wiey- 
skiego i  korzystania z rad i pomocy Kompanii 
w e wszystkich częściach gospodarki wieyskiey, 
która się łączy z rzemiosłami stałem! i czasowe- 
mi i z przemysłem przedaży. (Ustawy § 4 , §29  
i  § 5o).

Każdy Akcyonista od swoich akcyy otrzy
muje cząstkę zysków , pochodzących z gospo
darstwa tey majętności. (Ustawy § 5 i).

C. Postanow ienia  R ządu  K om pan ii.

r t
byczący zostać Akcyonistami Kompanii Rolni- 

czey, mosą przysyłać na to oświadczenia do Rzą- 
du Kompanii, znaydującego się w domu CESAR
SKIEGO Wolnego Towarzystwa Ekonomiczne
go, na Newskim-Prospekcie, naprzeciw Głó- 
wney Admiralicyi , gdzie mogą otrzymać i 
Ustawę Kompanii od Kommisarza P. Jancena.

W  oświadczeniu powinni wyrazić liczbę 
akcyy , ile kto życzy mieć , takoż swóy stan, 
urząd, imie, nazwisko, i mieysce zamieszkania.

Oświadczenie powinno być zapieczętowane
1 zaadresowane : D o R ządu  S t. P etersbur- 
shiey R oln iczey K om pan ii, od taki^go-to.

Do oświadczenia mogą być przyłączone i pie- j 
niądze podług liczby akcyy, w takiem zdarzeniu 
z innych miast powinni wyrażać na pakiecie:
2 włożeniem  ta k ie j to  sum m y pien iędzy; a tu 
mieszkający przesyłać oświadczenia z pieniędzmi, 
codziennie od godziny 11 do 2, oprócz dni u- 
roczystych i niedzielnych, do Dyrektora i Pod
skarbiego Kompanii, Głowy miasta St. Peters
burga, Nikołaja Iwanowicza Kusowa , we wła
snym jego domu na Wasiljewskim Ostrowie, przy 
moście Tuczkowa. Od tegoż P. Kusowa na
tychmiast wydany będzie kwit na otrzymano 
pieniądze podług formy uslanowioney.

Prawo na otrzymanie a k c y y ,  jeżeli się oka
że większa liczba życzących je mieć, aniżeli, ile 
potrzeba na złożenie zamierzonego kapitału Kom
panii, oznacza się przez pierwszeństwo przysła
nych oświadczeń ; ale nadewszystko korzystają 
z tego prawa te osoby , które zechcą razem a 
oświadczeniami przysłać przypadające na żąda
ną liczbę akcyy, pieniądze na początkową opłatę, 
to jest: po 125, rub. za akcyą.

Przez Gazety obu Stolic będzie obwie
szczono o rozebraniu akcyy, o czasie wnoszenia 
pieniędzy podług przesłanych do Rządu Kompa
nii oświadczeń i o rozdaniu akcyy.



TFUno dn ia  27  L ip ca  v s /S2S łiohii

1 Od Podolskiey  Magi s t ra tury  P o w sźec h n ey  
Opieki  ninieyszem ogłasza się, i/, w niey p o w t ó r 
nie przedaje  się z publ icznego przez a u k c j ą  
targu  o d d an y  na  ewikcyą i p rz e t e rm in o w an y  m u 
ro w any  dom Kamienieckich o b y w a te l i  żydów 
P ro y m an o w ,  położony w cy r k u le  miasta,  z na-  
leżącetni do niego m u r o w a n e m i  i dreWnianemi  
P rzy b u d o w an iam i  a mianowicie:  sk ł adem ,  w ozo
w n i ; ,  t rz ema k ra ma m i!  sklepem,ocen ióny 15,885 
t- as., dla uzyskania d ługu Magis l ra turze  za po 
ty czk ą  F ro y m a n o w  należnego.  Do czego naz
naczono t erminy  do targowi  iszy 5, agi 5, i 5ci  
ostateczny 7 września  teraź .  1828 r. życzący 
kupić  len dom zechcą przybydź do Mag is t ra tn ry  
■^owsa. Opieki  w pomienioile dni  na 1 i s tą go
dzinę zr ana ,  i widzieć w  niey pr zedającego się 
domu iu w e n t a r z  i w a ru n k i .

S e k re t a r z  Czarnock i ,

i Sąd Ziem pLu Telsz.  wskutek  D e k r e t u  
Remis .  Sądu  Gł. L,it- W i l .  2 Depar .  1828 -jurni 
8 d .  nastalego,  na p o w ódz tw o  W .  Józefa K ,r-  
i i i] łowicza Radcy  Honorowego,  Star .  Jcyk iem 
Mow-szowicaem oyceui W ó l f e m  Jcykowiczern i 
Ryw ą  Gordonrterami mieszkańcami  Telsz .  d e -  
k i torami  i k r e d y to w a n a  G o h lo m eró w ,  wyrokieni  
1-oku i mea idących d. 17 łerowanyfh K o m p o r t a -  
cyą przez wszystkie s t rony  pap ie rów  do  K a ń ce l -  
k i r y i  Sądu  t'-go 11a d. 27 nas tąp ,  augusta,  adini-  
•Ustracyą i Iu w e n tacy ą  fandu s  ów G n rd o m « ró w  
Przeznaczył ,  i da Is/,e w a r u n k i  o d p o w ie d n io  D e 
k re to w i  S ą d u  Gf. i dz ie łu  K o n k u r s o w e m u  z a 
kreśli ł ,  Z'-liy zatym 'Kredy to rowie  żydów Go r-  
diMiifń-ów, w terminie  29 oktol ira  r. b. z pn- leu-  
Syami do Sąd u  tego wchodzi l i  pod u t r a t y  s tosun
ków  nieobja wipnycłi zapowiada,  i o t r u i  przez 
Gaz: K u r .  Li t .  awizuje .  1828 r. julii 18 d;
i . . S 5tJ zia Ziem.  Telsz.  P r c z  Iguacv \ Y o v t -
kiewicz .  0 J

Ka zi miezJazdow sk l  Sędz.  Ziem.  P t .  Tel :
1 i s a r z /o e m .  Tfel. i g „ acy Huszcza.  

s  S ta n i s ła w  M ac kie wicz  R egen t
; D »

1 Mag is t ra t  Miasta (jrrodoa po w odem  po-  
daney p rośby przez Zel ika  i Jud es  Kk owiczosy 
K u n d l ó w  K u p c ó w  5 Gi ldy Grodz,  a za nią 
Jiastałey w d n iu  dzisieyszyni Rezolucyi,  pod a-  
łe do wiadomości ,  iż ciż K up cy Kauei iow ie  za 
P rawem  wieczystym w r oku  idącym < junij 1 1 
dnia w y d a n y m  i tegoż roku miesiąca dnia  14 

Sądzie G łów nym  2 D e p a r t a m e n t u  Gube ru i i  
j O d z .  przyznanym , nabyl i  wiecznością od G-  

ł  w a t.,. 1 a Grudzień.  L e j 'b y  Mowszowicza Ho- 
^u k ra n tz a  za sum mę rubl i ass. 4 ,6 a5  kam ie -  

^' •ęr  z p lacem i da lszą  b u d o w lą  przy niey be- 
^jjcą,  w n ,it-ście Grodnie  w samym ł t y n k u  pod 

■ 7 położoną,  jak zaś w y b y w c a  L e y b a  Rozeit- 
, a " tz  w a r u n k i e m  wyd anego p ra w a  przyiął  na 

Ł,ebie j za pow iedz ia ł  uspokojejnie wszelkich  
* ^ y « h  wierzycie l i  i p re tę n s o ro w  mogących mieć 
t ' o w e  długi  i pre tensyo do n i e g o ,  tak vyzy- 
^  a ią się ciż wierzycie l i  i pre tensorOwic L cy -  

y  R o zen k ran t za  , iżby w  czasie zamierzonym 
vvdi  s i ę ,  ce lem ud o w o d n ien i a  i zyskania w 
ych pre tens yach Satysfakcyi ock niego, gdyż

n a b y w c y  Opłaciwszy t imowioną Summę, i le r, jfe- 
dn ey  s t rony chcą mieć pewność  swego nabycia,  
ty le  z drngiey w nast r  pnbści bydź s p o k o j n y 
mi od mogących się odk ry g . jakiego bądź ty tu
łu  p r e tensorów; dla Czego przez te Ogłoszenie 
podaje do  wiadom ośc i  w y byc ie  possessyi przez 
L ey h ę  R ozenkr an tza  mianey w  Mu ście Grodnie  
a  nabycie  jey przez K u p c ó w  K a u e l lo w .  Dnia  
s 5 julij 1828 roku.

Józef  R a u te n b e r g  Burm is t rz  M.  Grodna .
R e g en t  Cyrnhof.

5 Od Mińskiego Gt ibernia lnrgo R z ą d u  o- 
głósza skę-, iż z pos tanowienia  tego Rządu  będą 
się o dbyw ać  w iYIińskiey Skarbu  w e.y Izbie t a r 
gi iszy 5 , 2gi 8, 5ci 7 i prze targ  d n i a  i d  na* 
s tępującego września  t e l aź n .  r o k u ,  na wzięcie 
w  dzierżawę:  a) w Mozyrskim pcie i w mieście 
MozyrzU, przyłączonych za N ayw yżs /ym  ro z k a 
zem do czasu uplynienia  w oyskow ych  po t rze b  
i n iedaley  jak do 1 stycznia 18Ś0 roku,  na k a -  
żdey poczto w_ey sUeyi  pocztowych  po 6 i k a Ł 
ryerskieb  po  g koni i b) tegoż p ow ia tu  na  
M ie l i a łkow sk iey , Ka to l ińsk iey  i Kuźmickie j -  po- 
pocz towych  stacyacb (k tórych tera.źuieysi dz i er ża 
wy z przyczyny dodanych teraz za Naywyższym 
rozkazem koni,  od ut rzymywania  po łożoney po
d łu g  u p rzedn ich  k o n t r a k t ó w  liczby koni , do 
uplynieuia  naznaczonego w- tychże k o n t r a k t a c h  
t rzyle tn iego t e r m i n u ,  uchyla ją  się; tak  poczto
w y c h  i kuryerskići i  po d ług  up rz ed ni ch  k o n t r a 
k tów,  jak i nanow o dodanycl i  pocztowych i kui- 
ryerskioh koili: tych os tatnich  do ćzaśu up fy -  
nienia w oysko wyc h  potrzeb,  nie da b y  jak tło 1 
stycznia i 83o r o k u ,  a p ierwszych do upłynie-  
nia uprzedn im  kon t ra k tom  terminu ,  to  jest do 
tCgoż i  stycznia 18^0 ro ku .  Z a tem  życzący 
wziąć w dz ie rżaw ę t ak o w e  konie,  zechcą p rz y 
bydź  na pomienione terminy do iey Izby z do-  
s ta lecznemi ew ikeyami  , gdzie bkazahe im b ę 
dą i w a ru n k i .  Dnia i 4 lipcfl 1828 i-oku.

Mińskiego Gube rn ia lnego  Rządu S e k r e t a r z  
Rddcja H o n o r o w y  i K a w a l e r  Fel icyau Ą rc im ó -  
wicz .

Za Nacze ln ika  Stołu  Siemionowi  
 \_______

3 Od Rodolskiey Magis t ra tn ry  Powśzech-  
rieV Opieki ninieygzeni ogłasza się, iż na  prze-  
daż  oddan'ego ira cw ik oyą i prze terppnovvanego 
m aj ą t ku  obywa te l i  Malczewskich,  sk ładającego 
się z fa‘i dusz  płci  inęzkiey włościan,  w p ro sk u -  
ro w s k im  powiecie  na przedmieściu  M. T a r n o -  
ru dy  położonych,  z przynależącemi . do  iiich a l t y -  
neneyami ,  g ru n tam i ,  młynam i  i iasćm,  d la  uzy
skania d ługu,  za pożyczką przez, n ich  w Ma-, 
g i s t ra turze  wynoszącego oprócz  p ro c en tó w  
ru b .  sr. i 070 rub.  ass., naznaczono tórintny 
iszy 3 , 2gi 5 i 5ci ostateczny 8 następlijącego 
października,  życzący kupić  ten  majątek  zi-chcą 
p rz ybydź  d o .  Magist ra tu ry  I 'oWs/echney Op ie 
ki  w pomienibnych dniach na > i s t ą g o d / in ą  zrana ,  
i widzieć w niey przedającego się m a ja tku  in 
w e n ta r z  i w a ru n k i .  S e k re t a r z  Czarnucki .

3 Od Podolskiey  Mugis t ra tu ry  Powszech*



ney  Opieki  uinieyszero ogłasza się, iż na prze-  
d.rż o d d anych  na  ew ikoyą tey  Magis t ra turze  i 
p r z e t e rm in o w an y c h ,  m u ro w a n y ch  dwóch  d o m ó w  
T y t n l a r n e y  Suvvie tn iko«ey ChmieloWskicy w 
m. K am ieńcu  położonych ze wsze lk ieau  do  nich 
p rzyhu do wan ianń ,  ocenionych 2g,ooo rub.  ass. 
d l a  uzyskania  d ługu za pożyczkę jey męża T y t u 
l a rn ego  Sow iet n ika  Chmielowskiego w tey Ma-  
g i« t ru tu r z e , wynoszącego oprócz  p ro cen tów  
i 5 8 8 o rub.  72 kop.  ass., naznaczono do ta rg ów  
te rm iny :  iszy 3 , 2gi 5 i 3 ci ostateczny 8 nas tę
pującego paź dziernika  t e r a ź ń  1828 r.; życzący 
k upi ć  te (lotny zechcą przybydż do M.igis ta tmy 
P o w s z e c h n e j  Opieki  w  pomienionych dniach  na 
l i s t ą  godzinę z ran a i w i d z i ' ć  przedających się 
d o m o w  in w e n t a r z  i w a r u n k i .

S e k r e t a z  Czarnucki .

2 Szawelski  Ek onom iczny  K o m i te t  d róg  
K o m m n n ik a cy y  ninieyszem w zyw a życzących 
k upi ć  niezgodne do użycia że lazne i czugunue 
insti umenta ,  m at er yał y  zn a jd u ją ce  się przy robo
tach  W i n d a w s k ie y  wodney Kommunikacy i ,  w a 
gi do i 4 5 4  p u d ó w ;  życzący zechcą p r /y b y d ź  na 
t a rg i  do tego K o m i te tu  2 5 , 24  i 27 dn ia  nas tę 
pującego sierpnia.

W  ob o w iązk u  S ek re ta rza  Masłów.

3 Niźey podpisany znaydująC w Nrze 54 
Ki i ryera  Li tewskiego Oświadczenie bra ta moje
go Antoniego Zabie ły  Sędziego Gran.  Appel .  gu-  
be r .  Miń.,  przymuszony jestem mimo chęci  sto
sunki nasze familiyne przed publicznością,  w od
powiedź objaśnić.

Majętność L in k ó w  W gu ber nn  L i t e w s k i e j  
w pcie Upitskim po łożo ną,  w r .  jeszcze 1800$ 
zeszły dziad móy J W .  Szymon Hrabia Zabieło 
mnie jednemu darem zap isa ł , i do dóyścia lat 
moich w opiekę  i urządzenie,  st ryjowi  mojemu 
Je r zem u  Zabiele Szambel.  przyp oruez y ł  , które 
poźniey na naleganie ś, p. óyca naszego Szymo
na Grafa Zabie ły  Kasztelana i Genera ł a  W .  P .  
majątek ten do rządu jego ustąpił;  oczem oprócz 
doWodow p ra w nych ,  wiadomo jest ca łey  familii 
naszey,  równie  1 o tóm, że za dóyścięm lat jako 
własność moją z zarządu oyca mojego objąłem i 
od ki lkunastu lat spokoynie oną dzierżę,  dobra 
zaś Laucen i K u r c e m  czyli Laukiesa i K urc zm uy -  
£a w guberni i  K ur l and zk iey  położone,  przeź ze
szłego oyca naszego nabyte,  w rok u jeszcze 1809 
dokumentem ,z rzecznym wedle praw Ku rla nd z-  
k i ch  sporządzonym i w O be rh o f  Gieryoheie  za
twierdzony m, w 1816 rok u zostały mnie sarnoje- 
dnemu przez  oyca naszego wieczyście odstąpio
ne i oddane; na mocy takowey cesyi za życia je
szcze oyca naszego, zostawszy wedle  tychże prayv 
K url andzk ich  uznanym za prawego tychże dób r  
dziedzica,  bez żadnego od niego interesowania się 
anemi  jako moją własnością aż do zeyscia jego 
urządzałem i dziś urządzam. Pośmie rc i  oycanaszego 
t* • •  było iłtotną jego własnością, tak majątek ziem

ny jako też ru ckomy i sutnmowy zostało podzielo
nym na nas t rzech braci  Antoniego,  Michała  i J ó z e 
fa Zabiełow , i dział  t akow y Ostateczny' w A -  
k tach Zieni. ptu D/.iśngo w 1825 febr.  26 p r z y 
znaniem zatwierdzil iśmy,  a jako majętność L in 
ków i dobra  Laukiesa i Kurczm uyża były  moją 
t y lk o  własnością,  do źadpego rozdziału należeć 
h ieoiogąće ,  tak W dziale rzeczonym żadnego 
względem hiajątkow tych Zastrzeżenia (jakie brat  
móy ogłasza) nie mogło się zrobić i nie zrobiono, 
z jakich więc powodow bra t  móy Antoni ogła
sza siebie dziedzicem mojego funduszu i ostrze
ga, o niepewność onego, nabywców mniemanych,  
rozumieć  nie liMgę , zapewniam tylko,  że jeśli
by się mnie podobało wy przedać ,  k tóren z ma
jątków moich , z łożyłbym na k a ż d y , i dowody 
prawne i E w ikcy ią  niezaprzeczone,  przeciwnie  
owszem że jeśliby bra t  moy Antoni chc ia ł  z kim 
w układy jakie o majątek, swóy wchodzić ,  wi- 
nienem ostrźedz interesowanych,  że tak za k i l— 
kanastoletnie int raty pobierane z Linkowa przeź 
oyca naszego w czasie oddalenia się mojego za 
granicę,  jako też za zruynowanie tego majątku 
i nieoddanie mnie w ed le  inwentarza dziada mo
jego,  tudzież za własnoręcznemi  Obligami oyca 
naszego, rovrnie jak i ża przyłączone nad tabe-4 
I9 przyię tą  w Dziale należność Skarbową jako 
P r e t e n s o r  do ogólney pozostałości po zeszłym oy- 
cu naszym, równie  też za urządzanie przez czas 
nie mały przez  brata mojego Antoniego folwar
kami Pszczółko Gielukowem , i za odbieranie 
KofOpeteneyi  Z Kbółestwa Polskiego,  ponieważ 
r z eczon y Bra t  Antoni Zabieło żadnego wyl icze 
nia się z tego nie dope łn i ł  i ódemnie- za kwie- 
t ow anym  me został,  jako sukcesor t rzeci ey  czę* 
ści wszelkiego funduszu tegoż ś. p. o y c a n a s z e 
go, tak na schedzie dnstałey Z działu, jako też 11a 
wszelkim funduszu brata mojćgo Antoniego Z a 
bie ły  poszukiwać niezaprzeczone mam prawo. 
J ak o w e  zawiadomienie do Ak t  Publ icznych i Ga
zety K i i ry e r a  Li tewskiego podając, podpisem r ę 
ki  mey s twierdzam 1828 julii 16 dnia. T ak o 
we Oświadczenie rriOCą P le n ip o te n c j i  mnie od 
Jenera lnego  P lenipoten ta  J W .  Grafa Józefa Za
b ie ł y  b. Chorążego Powiatu  Upitskiego,  W ,  A -  
darna Buyniewicza  wydaney,  podpisuję Jan  Mas- 
syni.

R o k u  1828 julii 16 dnia.  P rz ed  Sądem 
Ziemskim Powiatu  Wileńskiego stawająo Osobi
ście VV. Jan Massyni niniejsze oświadczenie wpi
sać do Protokołu  podał  i w onymże własnorę
cznie podpisał  się.

Sędzia Ziemski  W i l e ń s k i  Aloizy Małeck i .
R e g e n t  Ignacy JNabprowski.

C z y t a n o  S. Zapaśnik.
■Wolno dru ko wać.  W i l n o  d. 17 l ipea 1828 

r.- Cenzor .Norbert  Ju rg iewicz .

Kurs  wi leński  na assygnaty od dnia 24 julii 
r. sr. 3 r. 78f k., i inperyał  3ę r.  87i  kop.


